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Dziennikarstwo śledcze, czyli Owsiak i owsik
Co mnie podkusiło, żeby zajrzeć tam gdzie zajrzałem ?

Zawsze mi się wydawało, że " dziennikarz (reporter) śledczy " to ktoś, kto nadludzką siłą woli i niezłomnego charakteru poszukuje prawdy.

Że to ktoś, kto penetruje niebezpieczne zakamarki rzeczywistości w poszukiwaniu dowodów a to na zaprzaństwo, a to na agenturalną przeszłość, a to wreszcie na brak napletka, czy inne skłonności dewiacyjne.

I nagle okazuje się, że to nie do końca tak.

Bo czasem taki dziennikarz, ośmielony swoją elokwencją i ( przepraszam za wyrażenie ) inteligencją, znajduje w sobie siłę, żeby wprost z klawiatury rzucić w prosty lud proste pytanie: 

"  co też pan Jerzy Owsiak robił w PRL? Może ktoś wie? "

Czym się zajmował, zanim został Owsiakiem -  z wielu względów nielubianym przez salonowe prawactwo i część kleru, oraz jak widać przez niektórych dziennikarzy. Czy ustalenie tego przekracza możliwości tak sprawnego fizycznie osobnika, który co i raz wyzywa swoich adwersarzy na pojedynki, bynajmniej nie słowne ?

Wpis który mnie dziś zainspirował to przykład kompletnego upadku. Nie będę wzbogacał słowa upadek o przymiotniki, bo każdy może sobie wstawić taki, jaki najbardziej mu pasuje. Nawet nie będę dawał na niego linka, bo nie chcę przesadzać z piętnowaniem przez reklamowanie. W każdym bądź razie autor to prawdziwy " Prawdziwek " w swojej klasie. Taki wzorzec hultajskiego dziennikarstwa przez małe d. Dla mnie obrzydliwość.

KIlka razy wspominałem już o Jurku Owsiaku z różnych okazji, np. tutaj: 

http://pantryjota.salon24.pl/332776,woodstock-vs-glastonbury-czyli-wiocha-i-wielki-swiat

Ale jak widać, każda kolejna impreza WOŚP prowokuje tę najbardziej zdegenerowaną część "narodu" do ataków na ideę i uosabiającego ją człowieka.  A jak można atakować, będac w porównaniu z atakowanym mniej niż zerem ?

Można np tak:

 "Nikt nie zadał sobie trudu, aby prześledzić życiorys „salonowego świętego”. In statu nascendi jest on bowiem szlachetny, subtelny, zasłużony w walce o wolność i wykształcony.

Ja, jako sceptyk niepoprawny, znalazłem tylko wzmianki o ojcu milicjancie i ateiście, maturze i trzykrotnym fiasku egzaminów na ASP i psychologię oraz o siedzeniu, jak mysz pod miotłą, w latach osiemdziesiątych w Rozgłośni Harcerskiej Polskiego Radia.

W czasie, gdy ówczesna młodzież szumiała przeciwko komunie, pan Jerzy zakładał „Towarzystwo Przyjaciół Chińskich Ręczników”, oficjalnie zakładał, a więc jakiś tam sekretarz musiał na to zezwolić. Inaczej powedrowałby do aresztu (za mniejsze sprawki tam trafialiśmy).

Wykrzykiwać zaczął dopiero na początku lat dziewięćdziesiątych, a jako że jest ode mnie starszy o ponad dziesięć lat, to delikatnie pytam co też pan Jerzy Owsiak robił w PRL? Może ktoś wie? "

 A przecież wystarczy dwa razy sobie kliknąć w google i już wyskakuje cały życiorys: 

http://mateusz.pl/ludzie/medal/owsiak.htm

Wkleję tylko małe kawałki: 

Robiłem różne rzeczy, np. pracowałem jako psychoterapeuta w takim ośrodku w Łomiankach, doprowadzaliśmy do ładu schizofreników po hospitalizacji.

Potem był taki austriacki socjolog Hans Peters, który w czasie najgorszej komuny przyjechał pracować z dziećmi skazanymi przez sąd -- robiliśmy więc dom dla tych dzieciaków na Brzeskiej.

Witraże to rzemiosło, którego się nauczyłem, zdobywając po wielu trudach nawet papiery mistrzowskie,

itd, itp....

Ja często przejeżdżam obok pracowni witraży pana Owsiaka, bo szyld jest przy głównej drodze. Ale to widać za trudne zadanie dla pana reportera. A może za łatwe ?  W końcu okolice Piaseczna to nie Afganistan czy inny Irak, gdzie można np. łatwo wpaść na minę i zostać reporterem śledczym ś.p.

A na zakończenie zacytuję jeszcze raz Jurka Owsiaka : 

Pieniądze Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy (na kardiochirurgię daliśmy w tym roku więcej niż ministerstwo) pomagają dokonać rewolucji w polskiej medycynie. W Centrum Zdrowia Dziecka budujemy pawilon, w którym będzie 20 miejsc intensywnej terapii, nie różniący się od najlepszych szpitali w świecie. Dla urzędników w ministerstwie to dodatkowy kłopot. Chcą, żebyśmy ten budynek utrzymywali, zżymają się, że robimy przetargi (choć się z nimi konsultujemy), ale jak już kupujemy, to jakiś urzędnik potrafi mi powiedzieć: "po co wy to w ogóle robicie, teraz my musimy się z tym bujać". Mam wtedy ochotę położyć się na plecach i powiedzieć: "p..., nie robię". Ale potem myśl: komu robisz na złość? Facetowi z ministerstwa czy dzieciakowi, któremu możesz pomóc? Więc można powiedzieć, że ten urzędas dodaje nam siły, bo wtedy trzeba zacisnąć zęby i powiedzieć: "Trudno, jak mówiliśmy, że gramy do końca świata i dzień dłużej, to gramy".

Więc może ta WOŚP to też trochę na złość ludziom takiego pokroju jak ten pismak, o którym obiecywałem nigdy nic nie napisać i to też nie jest notatka o nim, tylko o zjawisku. Takie nasze specyficzne, polskie bagienko - smrodliwe i bulgocące brzydko, ale swojskie.

Zbiera się człowiekowi na wymioty, ale obowiązek każe zabrać głos.

Dane spontanicznie czwartego stycznia, Roku Posmoleńskiego Drugiego,  20 minut po zapoznaniu się z treścią prowokacji.

P.S.:

Owsik ludzki, czyli Enterobius vermicularis

Podobnie jak w przypadku wszy owsiki były, są i będą. W Polsce to zdecydowanie najczęstszy pasożyt wieku dziecięcego. Zarażonych nim jest 12 proc. siedmiolatków (ta grupa wiekowa jest w Polsce systematycznie badana), choć oczywiście pasożyt ten atakuje również młodsze dzieci.

Dlaczego zarażenie owsikiem jest takie częste? Sprzyja temu biologia tego robaka.

Owsiki żyją w jelicie grubym człowieka. W nocy [najczęściej w pierwszych godzinach snu] mierząca około centymetra samica wychodzi z jelita i w fałdach odbytu składa od 8 do 12 tys. jaj. Do rana z jaj wykluwają się larwy.

Nocnej wędrówce samic towarzyszy silne swędzenie - dziecko drapie się przez sen. W ten sposób jaja dostają się na ręce, a przez nie trafiają do ust i przewodu pokarmowego. Cały cykl zaczyna się od początku.

W związku z ciągłym samozarażaniem się owsica może utrzymywać się całymi latami.- To właśnie jest główny powód, dla którego walka z owsikami jest taka trudna.

A że niektórych "swędzą" też paluchy, to powstają takie teksty,  o jakim miałem nieprzyjemność napisać.

Po słowie:

A dziś, czyli 5 stycznia,  na Salonie zaroiło się od tekstów na temat WOŚP......

Nawet jeden profesor przerwał urlop, próbując z pozycji swego autorytetu dać odpór szaleństwu.

No i oczywiście ruszyła do ataku brać blogerska zgrupowana wokół jedynie słusznej sprawy, czyli idei zdyskredytowania Owsiaka, który nie wykazuje czołobitności wobec nadprezesa i gromadki spasionych biskupów.

Zwróciłem uwagę na jedną bardzo "uroczą" głupotę u blogera, u którego dumnie powiewa motto:  PiS&love

publikuj w ...edytuj notkęnowa notka

" Nie interesuje mnie również, na co tak naprawdę idą pieniądze zebrane na WOŚP – ile jest marnotrawionych przez biurokrację lub wydawanych na Przystanek Woodstock (chociaż warto pamiętać, że są to gigantyczne sumy). "

Inteligentny na swój sposób ( żeby nie powiedzieć inaczej ) pisze o biurokracji w kontekście WOŚP !!!! :))))

Podczas gdy każdy kto choć trochę siedzi w temacie wie, że to zdecydowanie najmniej zbiurokratyzwana ogranizacja w kondominium. Niejedna wspólnota mieszkaniowa ma większy zarząd niż WOŚP, że nie wspomnę o różnych kółkach różańcowych i obrońcach życia napoczętego.Te wściekłe ataki są organizowane również przez tych, którzy chętnie by się podłączyli ze swoimi stukturami pod WOŚP, żeby jak najwięcej uszczknąć dla siebie. Ich bardzo wkurza, że nie mogą pod tę zbiórkę "podczepić" czegoś w rodzaju PZPN - z delagatami na zjazd i imprezami w hotelu Mariott, na których gorzała leje się  strumieniami, a występujące tamże zespoły rockowe z pierwszej ligi służą jako duchowa zakąska, na którą zresztą nikt z biesiadujących nie zwraca uwagi.

No ale taki numer z WOŚP nie przejdzie,  więc "naród" próbuje kąsać Owsiaka i go obszczekiwać, korzystając z nowej ustawy narzucającej dłuższe łańcuchy dla psów uwiązanych do budy.

Ale zawsze tak było, że  psy szczekały a karawany szły dalej i nic się w tej kwestii nie zmieniło.

UWAGA !!

Wpadałem na pomysł publikowania na bieżąco spisu notatek o Owsiaku, które wypatrzyłem na Salonie. Jak widać proporcje układają się zgodnie z opinią, na jaką zasłużył Salon. Choć nie wykluczam, że kilka wpisów mogłem przeoczyć, więc jeśli ktoś znajdzie coś jeszcze, chętnie dołącze do listy. 

Owsiak zły, bardzo zły, albo co najmniej podejrzany

http://wgadowski.salon24.pl/378385,zanim-go-calkiem-beatyfikujemy

http://szestow.salon24.pl/378791,owsiak-i-naiwnosc-hitlerjugend

http://rosemann.salon24.pl/378699,owsiak-czyli-zyjemy-w-zas-ym-kraju#comment_5529885

http://grudqowy.salon24.pl/378728,z-owsiakiem-w-panstwie-zulusow#comment_5529882

http://lukaszfoltyn.salon24.pl/378657,owsiak-nikomu-nie-ratuje-zycia-ani-zdrowia

http://wszolek.salon24.pl/378672,zabijamy-dzieci-krytykujac-owsiaka

http://rybitzky.salon24.pl/378558,prof-sadurskiemu-w-odpowiedzi-owsiak-szkodzi-chorym-dzieciom

http://siukumbalala.salon24.pl/378778,owsiak-w-uk

http://wkrzywymoku.salon24.pl/378866,owsiak-osmiesza-polske#comment_5531397

http://lukaszfoltyn.salon24.pl/378827,jak-zostac-bohaterem-na-wzor-owsiaka

http://zetjot.salon24.pl/378880,owsiak-kwiat-lotosu-posrodku-pustyni#comment_5531793

http://zuberegg.salon24.pl/378916,owsiaku-zwroc-wosp-nam-wszystkim

http://lukaszwarzecha.salon24.pl/379102,wosp-dlaczego-nie-wielbie-owsiaka#comment_5536231

http://januszwojciechowski.salon24.pl/379130,ile-owsiak-dal-a-ile-wzial-zeby-dawac

http://osiejuk.salon24.pl/379026,fakty-ludzie-pieniadze#comment_5536246

Dobry Owsiak, albo co najwyżej kontrowersyjny lub teksty o idei - pozytywnie.

http://eyeofbeholder.salon24.pl/378785,wylozyc-sie-jak-prawica-na-owsiaku#comment_5529874

http://wojciechsadurski.salon24.pl/378517,owsiak#comment_5529830

http://alexdisease.salon24.pl/378911,owsiak-na-stosie

http://aha.salon24.pl/379032,mowta-co-chceta-a-ja-wrzuce-do-puszki#comment_5534597
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